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Zarzuty sformułowane w akcie oskarżenia 
przeciw Pużakowi i jego wspólnikom w dniu 
wczorajszym znalazły pełne odbicie w zezna 
niach świadków. Co więcej - świadkowie ci 
stawali się oskarżycielami, gdyż ka 7da przy­
taczana przez ni :h wypowiedź podsądnych . 
każde ich posunięcie w życiu politycznym i 
społecznym łączyło się nierozerwalnie ze zdra 
dą interesów klasy robotniczej, ze zdradą ca 
lego narodu. 
Snuła się nić zdrady poprzez mnogie lata 

pracy Pużaka w PPS. W przedłożonych. przez 
prokuratora dokumentach znajduje się Jego 
oświadczenie, złożone jeszc~e w 1918 r . „M~ 
z burżuazją razem idziemy w walce o niepo· 
dległość, a jeśli nawet po odzyskaniu niepo­
dległości burżuazja uzyska możność uciska­
nia robotnika, to nic złego, bo w walce ro· 
botnik hartuje się ... ". Jakże ciężko musiał 
dzięki Pużakowi hartować się polski robot­
nik w tych latach głodu , nędzy, Berezy i wię 
zień„. 

W innym dokumencie, w stenogramie po­
siedzenia sejmowej komisji, sanacyjny poseł 
Hołówko dziękuje Pużakowi za pomoc w eli­
minowanfo. list komunistycznych na Kresach. 
I jakby uzupełnieniem tych słów jest zezna­
nie świadka Myśliń;:ldego na temat ag?.ncji 
antykomunistycznej, kierowanej przez Biała­
sa pod protektoratem i czynną opieką Puża­
ka. Opowiadając o niezwykle energicznej ak­
cji propagandowej przeciw komunistom i 
ZSRR, stwierdzając, iż propaganda ta sprzy­
jała teorii dwóch wrogów, a więc jednoczes-. 
nie osłabiała tempo walki z niemieckim oku­
pantem i pchała bezpośrednio do współpracy 
z Gestapo - świadek stwierdza, iż właśnie 
„lewica" a więc WRN była najbardziej pre· 
dysponowana do zwalczania komunizmu, 
gdyŻ znała ,jego ideologię i organizację, a 
więc mogła najcelniej uderzać. 

A wi~c - współpraca z sanacją przeciw 
komunistom, współpraca ze wszystkimi en­
dekami i innymi reakcyjnymi ugrupowania­
mi - w imię walki z komunizmem! 

A czym były wypełnione lata międzywo · 
jenne? O kierunku politycznym kierowanej 
przez Pużaka PPS najlepiej świadczy zezna­
nie dyrektora departamentu politycznego w 
przedwrześniowym ministerstwie spraw we­
wnętrznych - Krzymuskiego, który opowia­
da dokładnie o przyjaznym stosunku jaki łą­
czył to właśnie ministerstwo - kuźnię wsze! 
kich antydemokratycznych zarządzeń prze­
ciw klasie robotniczej i „wodzów" prawico­
wej PPS. 

Oto Kwapiński uzyskał zwolnienie 30 osób 
z Berezy, gdyż dyrektor Szymborski, bezpo­
średni zwierzchnik obozu, który podpisywał 
nakazy uwięzienia i przedłużał je dowolnie, 
który opracowywał morderczy regulamin i 
dobierał oprawców dla jego wykonania, uwa 
żal, że usługi jakie Kwapiński oddaje przy 
rozładowywaniu rewolucyjnych nastrojów i 
za:tegnywaniu strajków warte są tej przysłu­
gi. Zaznaczyć tu należy, że na Uście pana 
Kwapińskiego nie było więzionych latami ko 
monistów. Znaleźli się tam zatrzymani omyl 
kowo przez policyjnych nadgorliwców „re­
wolucjoniści" w stylu swego protektora ••• 

Co więcej , na odprawie dyrektorów depar­
tamentów mówiono o tym, że w decydują­
cych chwilach i sprawach można oprzeć się 
o PPS, można znaleźć z nią wspólny język. 
To były odgórne połączenia agentury puża­
kowskiej. Na niższych szczeblach sprawa 
przedstawia się jeszcze prościej. Nazwisl\o 
Dzięgielewskiego, jako informatora urzędu 
śledczego pada z ust bardzo mało rozgarnię­
tego naczelnika sekcji, który odsuwa myśl. 
że mógłby mieć z Dzięgielewskim konferen • 
cje. „Urzędnik śledczy konferuje tylko z 
czynnikami nadrzędnymi lub współrzędny­
mi, z informatorami tylko rozmawia", ale o­
powiada, jakie ckółniki OKR - Warszawa 
przychodziły „do zwrotu" po wykorzystaniu. 
Zresztą czy Dzięgielewski był jedyny? 
Jako dowód długoletniej antykomunistycz­

nej działalności Pużaka i jego towarzyszy 
PROKURATOR CYTUJE PISMO WALERE­
GO SŁAWKA DO PIŁSUDSKIEGO. W PIS­
MIE TYM SŁAWEK STWIERDZA, ZE PO· 
GŁĘBIAJĄCY SIĘ KRYZYS GROZI POL­
SCE ZALEWEM FALI KOMUNIZMU I PRO 
SI O PR,ZYJĘCIE DELEGACJI, W SKŁAD 
KTOREJ WCHODZI SZTURM DE SZTREM, 
KTORY OPRACOWAŁ PROJEKT WALKI 
Z KOMUNIZMEl\I. 
Nieprawdaż, jaka rozległa skala! Ciągnie 

się poprzez wiele łat i obejmuje wszystkie 
szczeble! Od „kierowników nawy państwo­
wej" jak Hołówko do skromnego naczelnika 
sekcji p. Majewskiego.„ 

W sprawie Dzięgielewskiego zeznaje jesz­
cze dwóch świadków, PPS-owskich działaczy, 
którzy uzupełniają jego charakterystykę. 

Redaktor tow. Jan Dąbrowski opowiada, 
Jak to ówczesny sekretarz organizacji war-
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TRUMAN JEDZIE DO MOSKWY? 
Prezydent USA zamierza omówić osobiście z gene­
ralissimusem Stalinem-problemy międzynarodowe 

MOSKWA, PAP. W depeszy z Wa- OTWARCIEM SESJI KONGRESU Coffin twierdzi, że jakkolwiek nie 
szyngtonu agencje TASS cytuje dzien- UDA SIĘ ,BYC MOŻE, DO EUROPY zapadła jeszcze żadna konkretna decy· 
nik „Times Herald", który opublikował W CELU ODBYCIA ROZMÓW OSO- zja, Truman sądzi, iż może zobaczyć się 
niepotwierdzone doniesienie swego ob- BISTYCH Z GENERALISSIMUSEM ze Stalinem u siebie zamiast jechać do 
serwatcra Coffina, że TRUMA_N_P_R_z_E_D_S_T_A_L_I_N_EM. Moskwy". 

Zagłębie Rul1ry oddane Niemcom 
BERLIN PAP. - Urzędowo podano do wia We Frankfurcie decyzja władz an.i;:losuskich 

Jeżeli jednak Sta!in nie opuści Związ 
ku Radzieckiego, „Truman jest tak bar 
dzo zdecydowany wprowadzić w życie 

domości we Frankfurcie, że władze b.rytyj- ocenia na jest jako olbrzymie zwycięs1:wo ka- swój program pokoju, że być może 
skie i amerykańskie w Niemczech postauo- pitalistów amerykańskich. Wiadomo bov!iem. 
wiły przekazać w ręce niemieclt,ie za.rząd że w ciągu ubiegłych trzech lat kapitał ame- uda się tam osobiście". 
przedsiębiorstw przemysłu węglowego i stało rykański wykupił całkowicie lub tel: ':l.abył Coffin wyraża przypuszczenie, że 
wego Zagłębia Ruhry bez pozbawienia b. ie'' znaczne udziały w przedsiębiorstwacłi nie- • . • • 
właścicieli prawa własności. Decyzja władz mieckich. Obecnie kapitaliści amer.vka11scy przewodniczący Sądu NajWyzszego V1n 
anglosaskich zapadła wbrew energicznemu będą mogli eksploatować te przedsiębiorstwa I son zastąpi być może Marshalla na sta-
sprzeciwowi Francuzów, którzy obawiają się nie podlegając żadnej kontroli ze strony W. . 
oJrodzenia potęgi przemysłowej Ni~m·c•c. Brytanii i Francji. now:sku sekretarza stanu. 
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Wojska ludo"\Ve prą na Nankin! 
Linie obronne przed stolicą Chin Czang-Kai-Szeka przełamane. Amerykanie 

ewakuują swoich obywateli samolotami 
LONDYN PAP. - Agencja .Reutera donosi 

z Nankinu, powołując się na ostatnie rlonie­
sienia kół rządowych, że wojska nacjonalisty 
czne, którym powierzono obronę północnej Ii 
nil frontu, broniącej dostępu do Nankinu wy 
cofują się pod naciskiem armii ludowej w 
kierunku Pengfu. Oddziały ludowe przełama­
ły już w różnych punktach linie obronne 
wojsk kuomintangowskich, położone hard7Jej 

na północ. Miasto Pengfu znajduje się w po­
łowie drogi pomiędzy twierdzą Suczou a Nan 
kinl'm. 

Te same' źródła potwierdzają, źe odd·daly 
armii ludowej przełamały główne linie obron 
ne w pobliżu Suczou I zbliżają aię do tej 
twierdzy z trzech stron. 

Wojska nacjonalistyczne przygotowują się 
do obrony wielkiego chińskiego zagłębia wę-

glowego w Tangszan. Kolumny armii ludo­
wej, atakujące to zagłębie z prowincji Jehol, 
pozostawiły już za sobą wielkie miasto rorto­
we Szanhajkwan. 
Amerykańskie dowództwo na DalPldm 

Wschodzie wysłało do Chin pewną ilość samo 
lotów transportowych, celem ewakuowania 
stamtąd do USA około tysiąca członków ro­
dzin żołnierzy amerykańskich, stacjonowa­

Zamknięte posiedzenie Rady Bezpieczeństwa 
nych w Chinach. 

• * • 
Korespondenci, podróżujący po Chinach 

Srodkowych, twierdzą, iź pragnienie natych­
miastowego zakończenia wojny. i zawarcia po 
koju jest powszechne. Pewien lotnik amery­
kański, który przed kilku dniami powrócił z 
Chin, określił sytuację Czang-Ka.i-Szeka j:l­
ko beznadziejną - wojskową, gospodarczo I 
psychologicznie. Oświadczył on, że oddziały 
Kuomintangu nie chcą walczyć i m asowo pod 
dają się armii ludowej. 

w spraw· e konfliktu palestyńskiego 
PARYŻ (PAP.). W środę Rada Bezpieczeń­

stwa zebrała się na zamkniętym posiedzeniu 
w celu omówienia sprawy warunków rozej­
mu między Arabami a .Żydami w Palestynie. 

Delegat radziecki Malik zaproponował usu­
nięcie projektu rezolucji, jaki przedstawił 
mediator ONZ dr Bunche, punktu przewidują 
cego stworzenie w Palestynie szerokich stref 

zdemilitaryzowanych pod nadzorem przedsta 
wicieli ONZ. Ponadto delegat radziecki zapro 
panował pewne inne poprawki, m. in. zastą­
pienie terminu „rozejm" terminem „formal­
ny pokój". Poprawki radzieckie będą przed­
miotem dyskusji na najbliższym posiedzeniu 
publicznym, które odbędzie się prawdopodob 
nie w czwartek po południu. 

z Anglosaskie metody presii na o·· 
„Maszyna do głosowania" - uchwaliła rezolucję w S1=lrawie Grecji - narzuconą 

, Komisji Politycznej P! zez USA i W: Brytanię 
PARYŻ PAP. - W środę Komisja Politycz gła wykonywać swe zadania wszędzie, gdziP. ~zechosłowacji I Jugosławii wystąpili prze­

na Zgromadzenia ONZ przyjęła większością uzna to za wskazane, przy współpracy Z3.in- c1wko temu wnioskowi. Delegat Uk rainy wy 
głosów projekt rezolucji w sprawie Grecji, teresowanych rządów. Za poprawką tą wy- raził obawę, że rząd ateński domaga się prze 
złożony przez Wielką Brytanię, USA, Fran- powiedziało się jedynie 31 delegatów. De!e- kazania mu dzieci ewakuowanych z Grecji, 
cję i Chiny. Przeciwko rezolucji głosował:v gacje państw słowiańskich i tym razem po- po to, by następnie szantażować rodziców, 
ZSRR, Polska, Białoruś, Ukraina, Czechoslo- wstrzymały się od głosowania. którzy brali udział w walce wyzwo tr~m·zej. 
wacja i Jugosławia. w· toku obrad komisji delegacja rządu atcń Prowokacyjny sens wniosku delegata rządu 

Przed głosowaniem nad całością rezolucji skiego doznała porażki, gdy proponowała wy- ateńskiego był zbyt oczywisty wobec czego 
większość komisji uchwaliła dwa ostatnie stosowanie apelu do wszystkich członków delegat belgijski Spaak zaproponował in11ą punkty, przy czym delegacje państw słowia.'x ONZ i innych państw, na których terytorium formc;. w myśl której do Grecji miałyhy po­
skich nie brały udziału w głosowaniu. Przy- znajdują się dzieci ewakuowane z Grecji, o w1·ócić tylko te dzieci, których rodzic~ tego 
jęto również poprawkę australijską , która podjęcie kroków w celu jak najszybszego po- żąd?.ją. 
przewiduje, że komisja specjalna ONZ będzie j WJ otu tych dzieci do kraju. Rezolucja w sprawie dzieci greck ich w for­
rezydowała stale w Grec~ że będzie mo- Przedstawiciele ZSRR, Polski, Ukrainy, mie zaproponowa.nej przez delegll ta br.Ji:-iJskie 

go będzie przedmiotem dyskusji na !<P<'<'jal­
nym posiedzeniu nocnym Komisji Polit;vczn~J 
ONZ.. 

szawskiej PPS OPOWIADAŁ W CHWILI 
SZCZElłOSCI O EGZEKUCJI 50 KOMUNI­
STOW W Pl:ŚSKU, PODCZAS KTOREJ 
ASYSTOWAŁ JAKO ESKORTA. PODZI· 
WIAŁ BOHATERSKĄ POSTAWĘ SKAZA· 
NYCH, ALE ROZUMIAŁ, DLACZEGO MU­
SIELI ZGINĄC. 

Drugi świadek tow. Gero, b. komendant mi 
licji - akcji socjalistycznej na dzielnicy Czer 
niaków - relacjonuje w jaki sposób komen 
dant AS Dzięgielewski współpracował z poli 
cją w tępieniu komunistów. Otóż milicja mia 
ła rozkaz usuwać z szeregów pochodów czy 
demonstracji wszystkich podejrzanyćh o to, 
że są komunistami. 

Wyrzuconymi „opiekowała się" natych­
miast policja. 

·Jak różnorodny jest zakres świadków! Prze 
ciw oskarżonym mówią dokumenty. Przeciw 
nim mówią ci, którzy byli ich politycznymi 
przyjaciółmi - ludzie Polski przedwrześnio­
wej - pogrobowcy rodzimego faszyzmu. 

Przeciw nim świadczą cl towarzysze PPS­
owc::v. kt61:'= w cdlal:tłYch latach nie chclell 

pogodzić się z metcdami rozbijania ruchu ro 
botniczego i wprzęgania partii w służbę dwój­
ki sanacyjnej. Przeciw nim świadczą przede 
wszystkim katastrofalne skutki ich występ-
nej polityki - od rozbijania Gwardii Ludo- Spory O bie«>'UD 
wej i likwidacji rad robotniczych w r. 1918, 8 
do rozładowywania nastrojów rewolucyjnych południowy 
w latach 1930 - 1939. Rozbrajanie gotowości 
bojowej mas i osłabianie ich siły. LONDYN (PAP.). Argentyński minister 

Próbuje się bronić Dzięgielewski. Nieudol- spraw za~ranicznych - Bramugli a, k tóry pel 
nie, tchórzli\vie, zaprzecza znanym faktom m o~ecmi; funkcje przewodniczącego Rady 
ze swej dzi~łalności, z działalności jego mili- Bezp1eczenstw a , opuścił po k ilk udn iowym t"' 
cji, ale przecina kwestię odczytany przez pro bycie Londyn, .powracając do Paryża. Brarr:u 
kuratora dokument pochodzący z archiwum gl~a. prze?rowadził szereg rozmów z przedstn­
MON-u, gdzie na liście ludzi Il-go Oddziału w1c1elam1 rządu brytyjskiego na temat stu­
fi&'tJruje st. szeregowY Józef Dzięgielewski. sunków anglo-argentyńskich. Głównymi ttt· 
Sprawa tego „wodza" uzbrojonych w kaste- matami rozmów była sprawa spornych teni­
ty milicjantów jest wYCzerpana. nów w rejonie Antarktyku oraz wymiaha 
Zaczął również przemawiać i Pużak. Chce handlowa. 

oi:ileśmielić świadków. Usiłuje osłabić wraże V! d!p~om~tycznych kołach londyńskich 
me. Ale DOWODY SĄ ZBYT MIAZDZĄCE.

1 
tw1erdz1 się , ze Argentyna odrzuciła ka.t<' go­

TE KARTY HISTORII JEGO DZIAŁALNO- rycznie anglo-amerykański projekt umięd:ey­
SCI ZAPISANE SA TYLKO s1.our ~MI narodowlenla terenów antarktyckich. Sprawia 
HA.lQ'BY.~ ta oozostaje na.cłal nierozwiazana. 
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robotnic z ego Dok_umenty haniebnej zdrady ruchu 
Prawicowi socjaliści - Pużak i jego wspólnicy brali od sanacji judaszowe srebrniki za pogromy urządzane 

na rewolucyjnych robotnikach polskich 
WARSZAWA ~PAP) - W piątym dniu' Swiadek: „Rada jedności narodowej" sdłą jako referenta związków zawodowych należa Adw. Rettinger: Czy tę t.prawę opowdadał 

rozprawy przeciwko .ctlo~om .w~ Sąd faktu ustosunkował.a się pozytywnie. la obserwacja ruchu zawodowego, szczegół Dzi~gielewski jako necz uscyszaną, c:r;y ja· 
kontynuo~ał przesłuch1wame św1adkow. Prok.: Kto stał wówczas na czele rady je nie w dziedzinie instytucji użyteczności' pu- ko własną? 

:Ta~o .P1e;w.szy zeznawał doprowadzony z 1 dnośc.i. narodowej? blicznej oraz działalność, zmierzającą do . Swiadek: Jalul człowiek, który sam brał 
więzie~a sw1ade·k Błaszczyk, który będąc I Swiad.: Sekretarz WRN' - Pużak. zapObi~anl'a strajkom. w tym udział, 
czł-OnJnem WRN, współpracował z oskarżo- Prok.: Jak się ustosunkowały do „Agen- Prok.:W jaki ~po&ób świadek dolronywał Briem wówczas ogromnie wst~ęty 
nym Krawczyk!iem na ~erenie Częstochowy. cjrt A" wtadze okupacyjne: tych obserwacji? wiadomością, że mój towa.I"LYSZ partyjny 
Osk. K.ra~czyk oraz. ś_wiadek ~racowali nad Swiadek wyjaśnia, że wobec tego, iż Niem świadek: Otrzymywałem nmatki łnfonna mógł brać udział w podobnych rucrzach. 
utrzym.ame~ konta•klt<:>~ pomnędzy WRN· cy uwikland by!I w walce ze Związkiem cyjne z urzędu śledczego ora.z za pOŚred,ni- Na~tępny śwt.a.dek. był Jerzy. Ckro Roż~ewicz 
~am, ~orz:y wstąpi:lli do PPS, a grupa f Radzieck 'm oraz - jak mówi - „ ciężko dwem mformatorów. świadek zcznaJe, ze w okres1e przedwoJennym 
WRN, ktor~ ni~ weszła do tej partii. Nakła prześladowali całą lewicę radykalną na 1e- Swiadek wyjaśrnia, że jego infol'Jllato<rem I oskarżony Dzięgi:Iew:~ki był. s~kreta.rzem. war· 
n:l3.Ii onil rown1.eż WRN-owców do ja.k naj- renie Polski -powstanle „Agencji A" nie· z terenu był s:anisław Wysocki który poda szawskiej orgamzacJ1 PPS i Jednocześnie ko· 
nerszego przemkania do PPS-u. Wstępują· wątpliwie wpłynęło na korzyść okupanta". wał wiadomOści 0 decyzjach p~~iętych w mendantem milicji. partyjnej. t. zw. ?,.As-u:''. 
cych do PPS instruował Krawczyk nakazu- B• I f I k 2'Wiązkach zawodowych, dotyczących Wl!lż- Prok.: Czy w z':1ązku z ~z1ałalno~c1ą Dz1ę~e 
Jąo odmftalywanie na młonków PPS w du la as zau any cz one niejszyeh ruchów strajkowych. lewskicgo w .AS-ie ma świadek Jakąś SWOJfł 
chu WRN. Tak np, starano się nakłonić gestapo ocenęf 

miejscowych PPS-owców do głosowania w Prok.: Czy znane są świadkowi wypadki Otrzymywali broń od policji p dpory owea-. atowe1· po11·c,·1· 
referendum Jeden raz „Nie" - dwa. razy dl tk• k • • O e- •• 
„Tak". szczegó1nie łagodnego podejśda okupanta a wa 1 Z omun1stamt świadek: Jeżeli chodzi. 0 nakazy odcina.ni& 

lnformacie z pogromu 
w Kielcach 

do kogokolwiek z „Agencji A"? z k 1 d d ś d 
SWliadek WYJ'aśnia w odpowiedzi, że w o ei prze są em staje wia ek Bogu- grup komunistycznych albo usuwanie grup ko-

okresie po powstaniu, a przed ro'"'oc„,,.ciem sław Majerski, który oświadcza na pyta<nia munistów z pochodów, nie wszyscy komenda.net 
-.- -„ prokuratora, że w laitach 1936-39 do wybu dzi 1 · ko ywali to dlatego że wiadomo 

ofensywy stymniowej w 1945 r. z.oslał przez. e nie wy n ' • 
chu wojny był zastępc"- naczelnika urz.ędu b ł · i ie kog • z pochodu czal!ie 

W dalszym ciągu rozprawy przesłuchano Gestapo pruszkowskie aresztowany ' Bl&łas, " Y 0 ze usun ęc 0~ w 
doprowadzonego z więzienia świadka Pszo- który przebYWał na terenie Leśnej Podko- śledczego na miasto Warszawę. marszu powodowało natychmiastowe are3ztowa 

wy. Prok.: Czy świadkowi znane są wypadki, nie tego człowieka. 
na, który potwierdził zeznania świadka Paj- aby działacze PPS otreymyWali broń od p k Od k h d ił t k' k f 
daka odnośnie osoby Felczaka. ł.:wiadek Dale1·. świadek mówi: ,,Kiedyśmy rozpo- ro .: ogo poc o z Y a ie roz azy 

~ władz policyjnyeh? świ d k Od k d AS- K d t Pszon dodał, że Felczak nawiązał kontakty z częll starania, aby ustalić jaki bedzie los a e : omen Y u. omen an em 
WRN przeprowadziwszy rozmowy z jakimś Bilałasa, bardzo rychlo, stwierd.7JIJłśmy, że Swiadek: Na terenie urzędu było to raz był Dzięgielewski 1 on wydawał wszystkie za.-
działaczem WRN, który mu wręczYł listy adre Białas został zwolniony na skutek przekaza. podniesione. Tego rodzaju informacje były rzl!fdzenia. 
sowane do „Tomasza" l „Jana". Były to, we- nia. sprawy do Krako.wa do tzw. „Urzędu przed 1 majem 1937 albo 1938. Była odprawa W •dalszych zeznania.eh •wia.dek opowiada 
dług słów Fekzaka, pseudonimy Arciszewskie Befehlshabera", gdzie sprawą zajmował się oficerska na terenie komendy mi'asta, rui. któ przebieg jednej z manifestacji robotn!czyell na. 
go i Kwapińskiego. kpt. Sz.pilkert. Szpilkert zdecydo-\vał, że z rej kOmendant miasta oświadczył, źe poił- stokach Cytadeli, w czasie której milicją. p11r· 

Doprowadzona z więzienia świadek Maria uwagi na charakter działalności Blałasa je- cJa nie będzie interweniowała w stosunku tyjna otrzymała rozkaz usunięcia komuni.rtów, 
Szelągowska skazana uprzednio na karę wię- g0 przekonania i sylwetkę po!ityC7lllą winien do pochodów Polsk1ej Pa~i Socjalistycznej, „którzy jednocześnie zorganizowali wiec, wy11ta 
zienia za udział w wywiadzie Andersa oświad on być zwolniooy, I rzecr.z:yWiśei'c po upJy- bowiem partia ta za,pewniła że sama we wła wili transparenty 1 mówców'•. świadek 8twier-
cza przed Sądem, że w myśl polecenia szefa wie kilku dniJ gestapo zwolniio Białasa. snym zakresie będzie utrzymywała porzą- dza, że oddział Czerniakowski „AS-u", w ki6 
wywiadu Andersa na kraj - Witolda Pilec- p ł d . •• dek i gdyby nasłąpiły jakieś tzw. wystąpie rym pełnił funkcje zastępcy komendanta AS-u 
kiego, który poszukiwał kontaktu z działa- OS uszne narzę Zie sanaCJl nia o charakterze ' antypańsilwowym, to Je ustosunkował się do jego rozkazu niechętnie 
czami z okresu konspiracji, nawiązała zna.jo- z kolei przed sądem staje świadek Jerzy we Własnym zakresie usunie ł wYellminuje. 1 nie wykonał go. 
mość z oskarźonym Szturm de Sztremem, kt6 Krzymowski _ b. nacreLnik wydziału bez Co do bron,f była wiadomość, że broń otrzy­
rą wYkorzystała dla czerpania materiałów in- pieczeń9twa w m inisterstwie spraw we- mali. 
formacyjnych. Szturm de Sztrem za pośred- wnętrzn.ych do 1939 r. Prok.: Czy świadkOW! znane są wyipadkl 
nlctwem świadka został następnie skontakto Swfadek! _ Bezpośrednll.o ir.erolmąłem że władze PPS otrzymywały fundusze od 
wany z samym Pileckim, któremu iależało na Się z Kwapińskim, który pl"Zyn~ł do moje· rządu? 
utrzymaniu kontaktów ze Szturmem. g0 wydziału listę z nazwiskami osób, które S b d d d 

Prok.: Jakiego rodzaju były materiały, ktć- miały być 7JWOlnione z Ber~y. lista była ute su sy ia - za z ra ę 
re świadek i Pilecki wykorzystali dla celów podpi!sana przez ministra SkładkOwskdego klasy robotniczeJ• 
wywiadowczych? i dyr, Szymborskiego, a część nazwisk była 

Swiadek: Była to dość gruba objętościowo podkreślona. Swiadek: Był taki wypadek. W c:zasde ra 
paczka. Kwapińskii wyjaśnił, że osoby których na- portu u naczelnika wydziału społeozno-poli· 
NajważnlelszYm materiałem były dane z re zwiska podkreślono mają zostać zwolnfone. tycznego w kom.isaruacie ,rządu, Wendolow 

ferendum l z pogromu kdeleckiego, „Zwróciłem się do dyrektora departamentu, sk:iego gdy meldowałem, że akcja PPS może 

Bunty szeregowych 
„milicji" Dzięgielewskiego 
Prok.1 Czy 'wiadkowi zna.ny jest wypJl.dek 

utycia oddziałów „AS-u'' w dniu sa.na.eyjnego 
święta państwowego f 

.świadek: Był wypadek przed !a.m11- wojn~, 
wyszedł nakaz żeby w obchodzie wystąpiły 
również oddziały „.AS·u'' wiem że !zereg od· 
działów nie wystąpił. 

Prok.: .A czy w zwiłzkn .z tym były konkret 
ne represje ze strony komendanta. .AS-uf 
świadek: Niektórzy byli potraktowani jako 

buntownicy dlatego, te odrazu zaczęliśmy 
energicznie na. to reagowM 1 spr.zec1w:ta6 sif 
temu. 

Dalej, świadek zeznaje, że materia.b' i'n- który odpO'W'iedZJiał, że robimy to dlatego, iź obrócić się przedwko ;rządowi - Wendolow 
formacyjne od S7Jturm de Sztrema. napły- otrzymujemy pomoc ze strony Kwapińskie- ski wtedy rozmawiał z departamentem spo­
waJ;y do wywiadu Andersa stopniowo i po go, przy rozłado-wywaniu strajku i przy łeczno-politycznym minrlsterstwa spraw we­
przepisanlu na maszynie były wysyłane za wszelkiego rodzaju zatargach na terenie wnęrznych, że nie ma się czym przejmować, 
granieę; związków zawodowych. Tego samego dnia gdyż ta sprawa zostanie załatwdmia 1 PPS 

Na zakończenie jwiadek M1wderdza, te wys:iło rozpoirządze!Fe, dotyC'Zące ltW<>I.nłe- otrzyma subsydia. Ja się wtedy zapytałem - Prok.: A. czy w związku z tym były lton'kr&-
osk. Sllturm de Sztrem dostarczył Pileckie· ni'a tych osób", Jakto PPS, która stoi w opozycji będzi'e sub tne represje ze strony komendanta. AS·u f 
mu d jej f.ałszywe karty rozpoznawcze oraz Prok.: Czy na odprawach w departamen- sydiowana przez rząd? świadek: Niektórzy byli potraktowani jako 
ułatwił zameLdowanie. cie zetknął się kiedy świadek z PPS? Wendołowski się roześm!a.ł l odp0wiedzłał, buntownicy. 

A oenc1·a A" pracowała ~Wl~adek: Przypominam sobie odprawę na że rząd subsyti1uje nawe:t swoi'ch „wro- 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111m111111111 

" e ktoreJ była tematem charakterystyka stron- gów". 
dla okupanta ructw politycznych w zw1ąz1cu z oczeki'wa- Egzekucja 50 komunistów W ki/ku wierszach 

Następnym świadkiem był adw. Tadeusz nym strajld~m powszechnym. Wtedy da.na (-) Prezydium Rady Najwyższej ZSRR od 
Myśliński, który zeznawał w sprawie tzw.' byJa. równlez ocena PPS. W Pińsku znaczyło Andrzeja Gromykę orderem czer- _ 
„Agencji A". l Wspólna platforma Z kolei przed sądem staj& .łwiadek Jan wonego Sztandaru za wybitne zasługi jakie 

Prok.: Kt-0 k!erowal antty:komunlsttycz:ną Z faszystami Dąbrowski. oddał on państwu radzieckiemu na stanowi· 
,.AgencJą A"1 Prok.: Co łwtładkowł wladomo o epekucJi sku _dyplomatycznym, 

* Swiadek: W łonie samej agencji - Blalas,ł Dytl'. departamenrt.u poldtyczinego Szymb..,r 50 kOmunistów w Plńskuł *· lic 
który był jeśli nie kierownikiem, to w każ ski mwierdził że sytuacja jego ma.na.em nie 
dym razie jedną z najczynniejszych postaci jest zła, a sf.osunld wzajemne między 174• Swiadek: Tę sprawę słj"9'Lałem z U9t oskar (-) Urzędowo podano do wiadomości, te 
„Agencji A". dem 1 PPS uległy popraw.fe. Wskia.zał on, żonego DzJięg'ielewsk!!ego, lkltóry opowiadał straty Norwegii w czasie drugiej wojny śwta 

B.i(aias ireprezenltował pogląd, :!ie agencja źe w sprawie sll'ajku m-O'ina się porozu- ml. że eskortował wówczas skazanych na towej wyniosły 10.262 osoby, w tym 883 ko• 
powlinna obejmować personatllnie przede mieć z Kwapińskim 1 l!tnym.i 11 że w od.po- śmierć komunistów. DZJięgielewskd mów.ił, bi~ty .. straty te obejmują również ofiary ni„ 
ws-zystklim [ewioowych d:cialac:zy delega- wiednim momencie da się znaleźć platformę iż mimo, że podziwiał wyjątkowo godną po m1eck1ch obozów koncentracyjnych. 
tuey, którzy znają lepiej doktrYl!l.Y, sitronę porozumf~a z PPS ja;ko z partią wyrob~ &tawę skazanych na śmierć, że śpiewali rewo * • *: 
ideologie..,,.,„ i skład person.a.Lny lewicy rady polityez.nie. luocyjny marsz pogrzebowy, stwierdzał ko-

~-. n:ecznoś' gz ku ·1 (-) Sąd Najwyższy USA zarządził re··.ł~~. 
kalnej, ~rą ,,Agen<:J'a" miała zwalczać. Na Następnym śwtladkiem jest Tadeu'S'Z Woj· „i c e e CJ · """"'" 

Pr k ez D-' 1 procesu Gerharda Eislera, skazanego na rok 
t.omiast ośrodkd prawicowe a głównie NSZ - ciechowski, który od 1931 do 1937 r. praco o .: Y męgie ewski mówił, w jakim więzienia i tysiąc dolarów grzywny za CJbra-
il'eprezentow~ akcję waLkii bez.pośred·ndej wał w komisa.riacie rządu w wydz.lale spałecz charakterze ich eskortował? zę kongresu w związku z odmową składania 

Prok.: Jak ię ustosunkowała do „Agen· no-politycznym, Swiadek: Wywnioskowałem że eskorto· ze · d ł · k · · 
Cji A" „rada j"dności narodowej'? I Swiadek wyj.aśnla, że do jego kompetencji I wał ich jako komendant es.kC:rty, ła~~aś~ip~~~ya~!;~~~ki~j~lsją badania dzia „ .................................. „ ............. l„„ ...... „ ............... „ ........................... ._ ............. ~;;m--~;;. ............ _ 
Jerzy Korwi!! 

„ 
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Zabójstwo Waldemara Glilcka 
te jest to dziennik. Gdyby okazało się te 
cardiabellum, zażyte przez panią Różę, jest 
inne od tego, które podała mężowi jednym 
słowem, gdyby niespodziewanie umarła na 
przykład za chwilę, miałby doskonały ma­
teriał do wyjaśnienia całej sprawy nawet 
bez jej zeznań. Ale Gllickowa również chwy 
ciła za zeszyt i nie pozwalała go zabrać. - M00e to więc i szkoda, że postąpiłam 

ze sobą, srożej, niż mógłby postąpić ze mną 
sąd oficjalny, nie żałuję jednak. 

Tak mówiła, ale potoczyła wzrokiem po 
grzbietach pięknie oprawionyoh książek ze 
smutkiem, traciła bowiem to wszystko, co 
było z nimi związane. Po drugiej stronie 
barykady życia ciągnęła "Slę jeszcze większa 
niewiadoma, niż po tej, prawie z całą pew­
nością głucha noc bez istnienia. Choć ży­
cie jest nieporozumieniem, przecież posiada 
jedną wielką radość, której ludzie na ogół 
zupełnie nie doceniają: świadomość, wiedzę 
o sobie samym i o reszcie świata. Czyż to 
nie jest lepsze od martwoty i bezczucia po 
śmierci? Człowiek w swoim istnieniu prze­
żywa więcej szczęścia Dit kamień, niż drze­
wo, niż każde inne stworzenie. Z tego naj­
zupełniej słusznie rodzić się może duma i 
poczucie wyższości. Mimo wszystko. Napły­
nęła w nią zupełnie niespodziewanie potęż­
na fala żalu. 

- Nie ma już ratunku! - krzyknęła. 

- Kiedy, przychodzi zgon po zażyciu car· 
diabellum? - spytał sędzia, który czekał z 
.nateżeniem na na:idrobnieiszy choćby od-

ruch Gllikowej przeciw dobrowolnie zada· 
nej sobie śmierci 

- Trzy dni, tak długo! Trzy dni l -
powtórzyła szeptem coraz słabiej broniąc 
się przed wzmagaf ącym się w niej lękiem. 
- Czy ja muszę uważać się za aresztowa­
ną? 

- No, niewątpliwie! Musimy mieć od pa· 
ni protokularne zeznania, aby ~orzyć do­
chodzenia przeciw innym podejrzanym o 
dokonanie tej samej zbrodni, a następnie, 
aby mieć podstawy do wytoczenia przeciw 
pani procesu przez prokuratora. Przyrze­
kłem właśnie kolegom, że przywiozę panią 
na teren fabry1H Rosenthalla. 

- Wszystko, tylko nie to! - błagała. 
- Nie mogę zmienić trybu postępowania 

- Jestem wprawdzie w pana moey, chcla 
łabym jednak wykorzystać fakt ten, że ma 
pan przed sobą kobietę. To jest mój dzien­
nik, który wyjaśnia wszystko z całą, po­
wiedziałabym nawet, brutalną szczerością. 
Nic już nie cofnie mojego przeznaczenia, 
ale póki żyję, nie chcę być nicowaną przez 
policję i przez dziennikarzy. Musi mi pan 
przyrzec, że nie wcześniej, jak na dwie g°" 
dziriy przed moją śmiercią, to znaczy ... -
obliczała ten okrutny czas w milczeniu -
trzeciego dnia od dzisiaj o godzinie.„ -
spojrzała znów na zegarek - szóstej zaj­
rzy pan dopiero do tego zeszytu. O ósmej, 
względnie trochę późnieJ, będzie już po 
wszystkim. Panu nie powinno to przecież 
zrobić żadnej różnicy. Poza tym oddaję się 
bez zastrzeżeń do pańskiej dyspozycji. 

władz śledczych i sądowych. Którą mamy 
godzinę? - spojrzał na zegar.ek. O tej po­
rze czekano już na niego i na panią Różę 
G b . · · · ł · - Czym jednak wytłumaczę żądaną przez 

llick w ga mecie JeJ zmar ego męza. - panią zwłokę, bo w konsekwencji mojej 
- Zmm:zony jestem prosić panią o pójście zgody bęaę musiał przesunąć zakończenie 
ze ~ą- l to nat!chmi8:5t:- śledztwa na trzy dni później. 

Nie ruszyła się z m.ieJsca i mocno nad . . . . 
czymś rozmyślała. Teraz znów przypomniał - _Niech pan. p~mysli, moz~ moJa choro-
sobie zapisany przez nią tak P.ilnie. zeszy-j ba nuałaby tu Jaki.eś z_naczeme. . 
cik. Położ.vł na nim reke spodz1ewaJąc się, - Choroba? Swietnie ! - zawołał l!ledz1a 

- zawiozę panią do Omeg!. Nie tylko zresz 
tą dlatego, aby zamaskować .zwłokę. Mam 
moralny obowiąze"Tc przeciwdziałania zabój­
stwom, może tam znajdą jakiś środek prze­
ciw cardiabellum. To przecież niemożliwe, 
a.by nic takiego nie było. W Omedze pracujlł 
najwybitniejsi lekarze specjaliści. 

- Wszystko mi jedno! Wiem, te nie ma 
już dla mnie ratunku, ale pomysł pański z 
tą lecznicą uchroni mnie przed przykrościa· 
mi, jakich nie znoszę. Jedźmy tedy do Ome. 
gL Powstała i zaczęła szykować się do od-
jazdu.· · 

Sędzia Nosek spojrzał na zegarek, jesz­
cze zaledwie kilka minut dziehło go od cza­
su, który zwalniał go wreszcie z danego jej 
słowa. Dziennik palił mu się w dłoniach 
żywym płomieniem, Ostatecznie tych kilim 
minut nie stanowi już żadnej różnicy - po­
myślał i otworzył pierwszą kartkę. Była 

czysta, jakby chc'tała go ostrzeo przed zła­
maniem obietnicy. Zaczął więc od ko:dca, 
przewrócił kilka niezapisanych stronic, aż 
natrafił na zdania, które pani Róża Gliick 
napisała wtedy w jego obecności. Brzmia­
ły dosłownie w ten sposób: „Mam uczucie, 
że kreślę ostatnie już słowa, przed.a mną 

siedzi człowiek, który wyjaśni, czy plan mój 
zawiódł, czy przeciwnie udał się w całej 
rozciągłości. Nadcbodza roztrzygające chwi 
le". 

~D.c.n.) 
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Dni wielkiego ożywienia -wielkiej pracy 
. Tow. Małkowska, Il sekretarz komitetu fabrycznego PPR · 

w PZPB Nr 2, o swej organizacji partyjnej 
W TE GORĄCE DNI, kiedy pracy jest tak s-ze z PPS, równie, jek my, pragnący jedno· Spośród naszyich 30 - bodaj 20 wymaczyły 

wiele, kiedy sekretariat zaws2e jest pełen ści robotniczeJ. koła na zebraniach. Wdelu z nich ikoło po 
towuzyszy, !kiedy ciągle otwierają się 1 za· • * • prostu zobowiązało do nauki, Są nawet ta· 
myika.ją drzwti, kiedy nie można Po prostu - W CZASIE zebrań, pośwtlęoonych oczy· cy towar.z;ysze, których koło zatrzymało w 
znaleźć pustego kąta by spokojlnie poroz· szczaniu szeregów, wielu towarzyszy, któ· partii tyEOO pod warunkiem, że będlą się 
ml!IW'iać, ikiedy na tere.nie jednego oddziału cym zarrucono różne przewinienia, tłumaczy uczyć.„ No, i będą siię uczyć. 
fabryki odbywa się zebranie, poświęcone ło się llllieświadomością. Wtedy koło mówiło: I ZNOW TO, że nasze ikobiety n.ie umieją 
oc:eymiczan,iu szeregów partyjnych, a na in· - JeMJiś nieświadom, to ucz stlę! _,.,- I na przemawiać. Z naszej 30·itkil, 7.apisanej na 
nym ,.... wybory delegatów na konferencj,ę w'!elu z tych ik.ół na miej,s.cu wymaa.ono kurs - 18 osób - to kobiety. Sądzę, że na 
f6brycmą - w <YWe dni, pełine wysiłllru i ru kandydatów na kUTs szkoleniowy. Kurs kursie nauczą się bardzo wiele. I może na· 
chu jedno odnosi &ię wrażenie: PARTIA właśnie dziś się zaczyna. Zapisało się 30 u uczą się również przemawiać. 
ROśNIE, ~rasta jej ~ar właściwy, jej szych towarzyszy i 28 tcmarzyszy r: PPS. A. Perłowski .. .:_ 
maczenie, jej autorytet, jej, zasięg działania. 

PARTIA ROSNIE. Nie, nie ilościowo. Bo 
te± lilie prawadzi żadnej akcji wertnmko· 
wej, Nie rośnie zbyt szybko Hość jej człon· 
k6w, ale :mśnie j,ej ja'kość w .zakresie pracy 
i w aktjd. 

- Usunęlilśmy dofychczas z naszych szere 
gów 22 byłych towara:yszy - opowiada tow. 
Małlrowsik,a, Ale jak dobrze się sta:ło, żeś· 
my to naresreie ZJl."obioli! Trzeba było być na 
naszych rz;ebra.niach, trzeba byro słyr.:z.eć gło· 
sy iście klasowej i dścle robotniczej k;ryty6ti 
i samokiryfyki! W ogniu !krytyki :t samokry· 

Niedopuszczalne marnotrawstwo 
JesleAmy na dor-Ob:ku - I oszczędne g<NJ[X>­

darowanle stanowl jednq " diwJgnJ n<UJ~go 

rozwoju. WszelkJe marnotrawstwo, na.Jeży zwal 
ero~ bezwzględnie. 

A czy:t nl~ }e8t koarygod.nym marnolIXIWle-
tyld lnieldcmnd spłonęli, ale Teszta, my wszy· niem cenneg-0, za lllMczne IUmY aprOW<IdM-
~· oała nas2l'.l ~ party?na - ~~~wa · nego su1owoo, jakim jest bawełna, gdy mtykn l:imn3' się, staliśmy się lepSI1 mocnieJSJ<. 

- CHCECIE MIEC tego dowody? - pyta się Jej wlelklml pękam! o.knel, Jak M w.tdzf.my 
tow. MallkowSka. Oto macie. Nde prowad1Jl· na zdjęcJu, 
my a'bsolrutnie żadnej aiktjj, werbunkowe!. Ten zwyczaj bywa jearcu nleatety, prokty-
nikt ni'lrog-0 nie a.gttuje za wstąpieniem do 
pa.rtldo. A teraz, właŚl'llie teraz, w ol«esie kowany w nlektórych łódzkich z-Okładach prze-
oczy1>zczainia s.zeregów iprzych<>dzą robotnicy myslowych. 
i robotnice - rozumiecie, co to :znaczy? -
bezpartyjne 1robotnl.ce z „Pozoa.ńskiego" 
przychod7ią do Komi·tetu FabryC2lllego: przyj 

.pu:tJ 

' 
IW tę i ZJ;!OUJrotęg!, 

Loewen „ apothelle 
W czwartym roku po zakończeldu. 

okupacji hitlerowskiej istnieje w Łas­
ku (woj. łódzkie) apteka, która raczy 
polskich klientów specyfikami farma· 
ceutycznymi w torebkach z następu„ 
jącym nadrukiem: 

LOEWEN - APOmEKE 
KOMM. LEITER A. WENDEL · 
LASK (WARTHEGAU) 
ADOLF HITLR - PLATZ 35 

Jak wiadomo, aptekarze są przysło"\ 
wiowo oszczędni i wyrachowani. Far.; 
maceucie z Łasku szkoda oczywiście 
nie wykorzystać zapasu opakowań, po 
zostałych mu po hitlerowskim komisa 
rycznym zarządcy. Z tym wszystkim 
uważamy, że jest to oszczędność, idąca 
zbyt daleko, i wyrachowanie nieco nie 
na miejscu. 

• Zywy manekin 
Mówi się: nieruchomy, jak manekin, 

martwy, jak maneki.n itp. Manekin jed 
nak firmy K. Kujat (Piotrkowska róg 
Przejazd) nie jest „martwą postacią". 
Dochodzimy do tego przekonania, ob­
serwując jesionkę, którą ów manekin 
na sobie demonstruje. Jest ona (ta je­
sionka) tak wygiiieciona, iż przypusz„ 
czamy, że manekin chyba w ~lej śpi, 
tudzież, jak się to mówi, chodzi. Nie 
tak się winny zachowywać „przy­
zwoite" i wystawowe manekiny! 

m!jaie nas do partii. 
- Kilka dlllli temu przys'Zły dwie młode ro 

t>otnk:e ,.... jedna pracuje na „szó.ske", a dru 
ga 111a „C71Wórce" - i prosiły o przyjięc.ie do 
partii. Zawtałam je, dlac:zego przyszły, Czy 

za usługi szewskie winien ulec rewizji 
im kltoś proponował? Okawj~ s.ię, że owszem Cennik za ll:!lługi sze-wOOw, :r.atwie9:'da;ony należy; że opłaty te 1ą jedynie wyrówna· 
proponowano im, ale jakdeś pół rolw temu. przez Łód7Jk.ą Komi6ję Cennikową, nie nale n:em na!eżnośCJ. za robociz.'lę. Skóra stanowi 
Wtedy jakoś nie były przekonane, a teraz ży do na.jtańsr.ych. Za podze.IQWanie obUJWia w obrach'U!'lklu z szewcem oddzielną pozycję. 
tak. „A dlaczego właśnie teraz?" - ziapytu· 1 podbicie obcasów kliienit obowią"Zoany jes.t Ostatecrmd-e Jrogz,t podzefo1wiania obuwia, ja· 
ję. Nie umiały tego odpowiedzieć ję.zyk!em pł~cić w zależnośei od k.ategor,ii cle.nego za l<o wyJ)adirowa ceny surowca i robocizin,y, wy 
polltyomym, eo stwierd:ziły po prostu, że kła<lu od ~'20 zt do 104-0 zl. Za tę samą robo- nosi 2.000 zł, a często 1 macznie więcej, 
Das7.a partJa walczy o to. by WSZ'Ysłklttn lu· tę wyikonainą technliką srpl.lkową a me s;z;.y· Właściiciele zakładów szewSkń.cll te wygó· 
&::łom bY'IO dobne. tą, wolno s;zeWICOm przy re~ao].I. obuwia rowane ceny za zeJowaniie obuwia motywują 

,.... CzylJi. o socjalizm - podpowiadam im. męskiego pobierać od 380 do 760 rtl. Na.pra· tym, że cena s'k;óry ze16w'korwej wyiD061! od 
Pokiwały głową, pr~ez oblwilę rz.astanawfały wa obuwia óamsikdego jest nieoo tańsza. - 2600 do przeM:ło 5 I. pół tysiąca złotych. żą· 
się, a potem powiedizJi~. Kosztuje od 330 do 660 Zibot.ych. Podkreślić dane przez szewe/Jw łódikich opła'ty m zeł.o 

- Tak, o_ socjoa:JJ!.znl. 11111n111111111111iuu1111mi1111111111!11111!1111111D11111l1111111Jil11llllVllllll!llllDlllllll!lll1111111m111111!111w1111111111111IRR1101U1111u1n1B 1111:11:11l1111111ml'll11011:1·11•1nm1·111n1n1m111iu111m1l!lJlllllll 
- To wsrz;y&tko j~ nie było jeszcze 

odpow:edzią na pytanie, dloaczego właśnie te 
raz chcą wstąpić do partii. I gdy ponownr:e 
o to zapytałam, jediila 21 nich odpowied2liała 
za obie: 

,.... Bo Słyszałyśmy, 'Że wy.rmcacie ludzi 
nieuczciW'ych, nierobów, pijaków. I to się 
nam podoba. 

- USUNĘLISMY 22, a w ciągu OEltatnkh 
3 dnd wydalimy 12 kwestionariuszy dla tych, 
któr,zy teraz właśnie chcą wstąpić. Jeżeli! 
otrzymają ireferencje, jeżeli s·twierdzimy, że 
i;ą uczciwymi robotnikami., jeżeli nikt na 
kole nie będzie miał żadnych co do nich 
zastrzeżeń - z~taną oczywiście przyjęci. 

OKZZ organizuje szkolenie kierowników świetlic 
Kursy prowadzone będq metodq poglqdowq 

Z tnttcjatywy Wydztal'U Kulturalno-Oświia· oieka,wym eksperymentem, który z pew.noś· 
towego OKZZ otwarty .został wczoraj kurs cią przyniesie dobre wyniik~. Poza tym w 
dla kderownik6w śwłetl~ robO~ch. Na programie przewidziane są przedmioty ogól 
wstępie shrehaoze lwrSIU byli w Teatrze TUR no-ks.iJtałcące, wiadomoścti• &P.Ołeczno•po1dltylcz 
.na sztuce ,,Nadzieja". W najbli±szych dnia::h ne, ze specja~nym uwzględnieniem języka 
odbędaie się dysikusja nad zagadnieniami, p0.lshlego i polskiej Mteraotucy. Prowad.ZJOny 
poruszonymi w tej sztuee oraz nad grą akto będzie Q"Ó'W'nież kurs języka rosyjskiiego, 
rów. Obecnf.e uruchomiony kurs prze:maczony 

Druga lekcja dla sliu<"haczy kursu przewi· jest dla kierowników świetlic w Łodzi. Dla 
dziana jest w Miejskiej Gale11li Stlu:Id, gdzie kierowm·ków z terenu województwa· kun; 
odbędzie się wy«tład profe5ora U. Ł. ob. Mni taki będz.ie prowad.wny d.ro-gą koresponden· 
cha, po czym słuchacze zwiedzą Wygtaiwę cji z tym, że seminaria odbywać się bę<lą 
ksiąilki rad2Jieokdej w Parku w Helenowie. w Łodzi. Podróże i wyżywieniie fim.ansuje w 
Należy podkreśl1ć, że ta poglądowa meto całości OKZZ. 

da prawadzenLa kursów dla kierowndków Egzaminy dla u<C7.ieSlników Jrurs.\1 odbędą 
świetlic ~ polegająca na połączeniu wykła się w połowie grudnia br., e jut w styczniu 
Oów z wycieczkami do teatrów, Filharmonii, rozpocznde się kurs następny ~ wyżiszy. 
muzeów, na wystawy różnego typu - jest (m. z.) 

wanie obuwia mogły by znaleźć pewoo uza· 
sadnienie, gdyby :i:St.olme na repera.o~ zą.· 
wsze bywała użyta skóra najwyższa ga1Jun.< 
kOW<>, a tym samym najd100ższa. N1ęanal 
każdy właściciel warG2J1:,a.tu 8'LeW'Sk:!ego za­
pewni.a o tym ik:llienta, Ndes<tety, priaktyka 
pr.zeważnie nie pobwieTdza tydl ~h 
zobolwiązań. Warto przy tym podkreślić, że 
wÓ\JJ!Czas, lk.iedy rzemlieś1ndcy pryiwaitnd po­
bierają astron.omiczine n'ieomal sumy m re­
perację obuwia, :istniejące w naszym mieś· 
cie zakłady ,,Bata" zelują buty 5kórą po ce­
nach znacznd.e niżseych, pobierają 1063 zł za 
naprawę butów męskich ( 824 zlOlł:e za nr 
p.rawę obuw.la damskiego. Cena ta obejmdje 
k067Jt robocizny i S\H'()IWCa skóry, Za.'l.llWażyć 
P1'ZY tym warto, że wykon.anie zel6w'ki W-.v. 
sizyłej, podnosi opłatę mled'W'i~ o :ro óo 4-0 
:t.łotych. 

Jest rzeczą co 111ajmmej 'Z'astanawiającą, 
jak może 1st.Meć tak 21naczna różnica międ'Z.Y 
cenniikJem robót naprawcey<:h, stosowanym 
pcuz placówki państwowe i pryiwait:ne 2'akła· 
dy rzemieślnicze. Blo.rąc nawet pod uwagę 
to, że te ostatnie mogą być obciążone w wyż 
szej mierze niż praedsiębiorsitwa państwowe 
loosztami ruchu i opłatami skarbowymi,, wy 
daje nam się, że istniejącą dy&proporoj~ cen 
powoduje na<lmiema marża zysku ściągana 
przez właścid.eJi prywatnych zakładów 
szewskich. Z tej niedopuszczalnej syt:uacii 
wyciągnąć powinna wła-ściiwe wnioski łódz· 
ka Komisja Cennikowa poddając rewiZJji po­
ziom obowiąrujących obecnie stawek :r.a usłu 
gi szewskie. 

- OKOŁO '70 TOWARZVSZY otrzymało 
nagany i upomnienia. I trzeba. tu stale prne· 
bywać, trzeba z tymi towarzyszami się sty· 
kać, by przekonać się, jak poważnie, jak 
prawd.zliwie po partyjnemu ustosunkowałd 
się do tego. Wiel!U z tych, którym zarzucono 
brak aktywinoścl, teraz przychodzą do 111as 
i mówią: dajcie i!'Obotę, I biorą prasę partya 
ną do kolportażu, przychodzą iJ.°eg'Ul'arnie na 
zebrania (90 procent frekwencjli, rpłacą regu ••••••••••••••••-•••••••••••••111••••••••••••••••••••••••-•••••••-•••-•••••••••.t•••••••••• 
lam.ie l'kładikd (9(}-95 procent) i na Wspólny 
Dom. 

- OWSZEM, są koła, na których rprawie 
że nie ma dyS'kusjd :nad referatami o zjedno 
czeni:u ll'UChu robotniczego. Przeważn~e dzieje 
słę to na kołach kobiecych. Nasze kobiety 
jeszcze często nie umieją przemawiać. Ale 
umieją wyrażać swoją radość - uśmiechnię 
tymi twarzami i r02promienlonymi oczami. 
l umieją nieraz zaledwiie kilka słów powie· 
dzieć: że dobrze, że jedność robotnicza itd. 
Ale gdy patrzę na nie - zapewnia mnie z 
mocą tow. Małkowska - wiem, że wsz;ystko 
rozumieją, że doceniają wagę tej h!storycz· 
nej chwili i że rozumieją dobrri:e, czym bę· 
dzie Zjednoczona Partia dla polskiej klasy 
robotniczej_ 
SĄ JEDNAK ,również koła, gd~e dyskusja 

j~t żywa, interesująca 1 bierze w niej 
udział wiehu towarzyszy, Co mówią? Nie 
ograniczają się do wyrażania siwej radości. 
Nawracają do historii, nawiązują do długo· 
trwałego okresu 1rozłamu, wymieniają jego 
winowajców zdradziecką prawicę 
PPSowską - wskazują jego tragiezne skut· 
ki: wrzesień, i olłupację, i płonące w dzień 
i w nocy piece kQ"ematoryj.ne. Mówią z prze 
konaniem: to się już więcej nie powtórzy! 
Jedność ·robotnicza ~ nasz.a, polska, i mię· 
dziyniar-Odowa uczynii to niemożliwym. Tak 
mówią nas1 towarzysze i tak mówią 'zaipro· 
szeni na naSZe zebrania wyborcze towarzy· 

' ff.ino »lł'Lf.J~NlllRZ« 
llłllPUUłllllllllllłlllltllllllflllllllUlllłllllllllłllłłłlllllllllllllllt 

DZJS PREMIERA! 

Film o życiu chłopców radzieckich 

CZERWONY KRAWAT 
a- W rolach glównyeh: SZURA SOKOŁOW, IRA NACZVNKINA 
~ • SŁAWA ICOTOW, TOLA TANIJEW 
~ Retyserfa : M. SANf, W. SUCHOBOKOW 

~~~~~~~~-"' 

. Współwłaściciel młymt sprzedał spekulantom 
mąkę biednych rolników 

Bezprzykładnych aktów sabotaiAl dOpuAcfł I mopomocy Chrop&kiej zainicjowały pomoe 
6ię wspćłwłaśclciel młyna elektrycznego w , dla biednych rolników drogą wypożyczenia 
Prredborowie - Tadeusa Cieleckl. Pl2ez im przetworów zbożowych. :Pomocą tą obję· 
swą wrogą t destrulreyjn.ą dzlałalOlOś~ unie te zostały powiaty szczególlnie Ubogie, a m. 
moż.liwił prawidłowe W1Ykonanie planu Pań in. - powiat konecki. 
stwowych Zakładów Zbożowych, którym to Specjalnie wyznaczone młyny miały doko 
planem w okresie przednówkowym mieli być'! nać przemiału. W ramach tej akcji również 
objęci najb:ednie.iSi rolnicy. młyn „B·ci Szkopińskich i S·ki" w przedbo· 
Sabotażysta sądzony będz>ie jutro, itJ. 12' rzu, którego współwłaścloiefom jest Cielecki 

bm. przez Wojskowy Sąd Rejonawy na sesji : - otrzymał Ml.OOO k.g żyta, co po przemlaole 
wyjaroowej w Końskich. j dało ~2.000 kg mąki i 6.800 k,g otrąb. Powia 

Oto tło sprawy. towy zarząd Samopomocy Chłopskiej wydał 
Celem położenia kresu prakty1tom spe'ku· 403 :zlecenia, wśród tylu bowiem biednych 

lantów oraz uchronienia w okr~ie przed· ro1ników miała być podzaelona ta ilość prze 
nówkowym biedoty więjskiej przed wyzys· miału. 
Jmem - Polskie Zakłady Zboż<YWe w poro· Akcję rozdziału poprzedziła specjalnie 
zumdeni!U z głównym zarządem Związku Sa· zwołana dlllia 26 czerwca br. pciprawa kie· 

„Służba Polsce" przyjmuje kandydatów i kandydatki 
na sanitarny kurs instruktorski 

Komenda Miejsika Powsz. Oiig. „Służba I wiednim.i dokumentami. 
Polsce" przyjmuje zapiSY kandydatów(tek) Czas trwania kursu 5 miesięcy. 
na kurs instruktorów(torek) san.iitarnych do Pierwszei1stwo w przyjęciu mają: kandy· 
dnia 14 1lstopada. 1948 r. I daci(tkli) po uJrnńczenlu kursu i odbyciu rocz 

Warunki przyjęcia: K nej praktyki w brygadach młodzieżowych 
Kandydaci - ukończone lat 17, a nie ·I „Sh.tżba Polsce" będą mogli dalej pracować 

przekroczone 30 Lat życia. Kandydart.ki ! w brygadach jako zakontraktowani p.racow­
- ukończone I. 18, a nie przekroczone 30 rricy, względnie Komenda Główina „s.p." 
lat życia, Wyks~kenie - 7 oddz. szkoły (Szefostwo Srużby Zdrowia) poczyni stara· 
powszechnej. Dobry stan Ldrowia. Zobo· 1 nia, by kandydaci mogli przej,ść do pracy w 
wiązaniie do rocznej pracy po ukończeniu cywilnej lub wojskowej służbie zdrowiia. 
kursu we wskazanym miejscu przez Powsz. I Termin rozpoczęcia kursu zostanie podany 
Org. „S,P.". dodatkowo. 

Kandydaci(tlti) ubiegający się o przyjęcie I · Z-ca K·dta Mii.ejskiego Powszechnej 
zgło&zą się do Komendy Miej6kiei „S.P." w Q.rganizacjj „Słwba Polisce" 
Łod2li. ut Łąkowa 11. pokój Nr 8 z odt>o- .--> Stobiecki. klJ'ł. 

rowników młynów, na której obecn'Y był 
również Cieleclm. Został odipowiednio poin· 
9truoWany i poinformowany o ważkości ca· 
łęf . akcji i on właśnie - kierownik młyna 
- rostał wyznaczony, jako odpowiediJ'.alny 
za prawidłowe i sprawne wykonanie zada· 
nia. 

Ale C1e.Jeckiemu zaleWo na tym, by akcja 
się nie powiodła. Dlatego rozdał mąkę i otrę 
by jedynie na 370 zleceń, pozostawiając poza 
nawiasem· koniecznej pomocy 32 najbied· 
niejszych rolników. Pozostałą część mąki sa 
botażysta w bezceremonialny sposób sprze­
dał.~ miejscowym spekulantom. 
Łudzeni obietnicamJ Cieleckiego, biedni 

rolndc.y beiskutecmie za.biegali o swoją mą· 
kę, sprzedaną już w tym czasie spekulan· 
tom,. 

Akt oska;rżenia zarzuca Cieleckdemu, że 
jako wróg Demokracji Ludowej, sabotował 
zarząd.zenie władz. Utrudnił pra.wi'd!Owe wy 
konanie akcji „Pomocy Przednówkowej" 
przez pozbawienlie 32 irolniików pomocy oraz 
sprzedanJie m4.ej15oowym sipekulantam izboża 
w ilości 26.992 kg, ~tanowiących własność 
PZZ. Czynem tym n-arazlił Skarb Państwa 
na straty w sumie 646.296 złOtych. 

Ciekawy snop światła na sylwetkę oskar­
żonego rzucają poza tym zeznania świad· 
ków, przesłuchanych w toku dochodzenia. z 
zeznań tych wynika, że Cielecki w latach 
okupacji spędzał mile czas na ucztach na 
które zapraszał Niemców. Zawdzięc~jąc 
tym „kontaktom". - posiadał podczas wo.j· 
ny do swojej dyspozycji dwa samochody„. 

Na rozprawę, budzącą najwyższe zaintere· 
6owanie okolicznej ludności. powołano iDODad 
ao świ~<ików. 

I 



G[OS PIOTRKOWSKI 

Kronika Piotrkowa !Pracownicy przemysłu drzewnego 
,_..,.,,~, przystępują do współzawodnictwa pracy 

Przed paru dniami odbyło się zebra­
nie pracowników leśnych oraz przemy 
siu drzewner,o w P!otrkowie, na któ­
rym wybrany został Komitet Współza­
wodnictwa Pracy. Zadaniem Komitetu 
będzie opracowanie norm i instrukcji 
oraz zorganizowanie współzawodnictwa 
na wszystkich zakładach pracy. 

Istniało juź wprawdzie w niektórych 

zakładac-h tej branży współzawodnic­
two, lecz na skutek braku norm i regu­
laminu nie mogło się ono szerzej roz­
winąć. 

W skład Komitetu weszli: inż. Fabi­
szewski Władysław, Adamczyk Włady­
sław, Lubarsk1 Jerzy, Gózdek Franci­
szek i inni. Ogółem 19 osób. 

W skład Prezydium weszły następu-

jące osoby: Przewodniczący Poincellot 
Gabr'.eJ, wice-przewodn!czący Fabiszew 
ski Władysław, I sekretarz Stalskl Bro· 
nisław, Gogolewska Irena, Adamus 
Jan, Czechowska Irena, Kopycie! J óze­
fa, Wieczorek Stanisław, Widawski Sta­
nisław i Janiszewska Czesława. 

Wybór nowego zarządu 

W wolnych wnioskach poruszona zo· 
stała sprawa budowy Domu Związko­
wego. Zobowiązano się do zadeklaro· 
wania pewnej sumy na ten cel. 

P. W. 

KOMU WINSZUJEMY 

Czwartek, dnia 11 listopada 1948 r. 
Dziś: Marcina 

Tow. Burs i Stypendiów Na sali sądowej 
__,_:O:-

WAŻNIEJSZE TELEFONY 
Urząd Bezpieczeństwa Publ. 10-49. 
Miejski Komisariat M. O. 10-4.1. 
Straż Pożarna 10-72. 
Szpital św. Trójcy 10-70. 
Pogotowie lekarskie nocne ul. Stali­

na 45, tel. 10-04. 
~:o:-

Rozdzielnia „Głosu Piotrkowskiego" ul. 
Słowackiego Nr 26. 

Przed paru dniami odbyło się zebra­
nie Powiatowego Zarządu „Towarzy­

stwa B11rs i Stypendiów", na którym 
·dokonano wybcru nowych władz. 

W skład nowego zarządu, weszli jako 
przewodniczący ob. Kudelski - profe­
sor Liceum Pedagogicznego, zastępcą 
przewodniczącego został Grzegory Jan 
- impektor szkolny. Jako członkowie 
wybrani zostali ob. Banaszkiewicz, Ka­
czy1'iski, Jabłoński, Czechowski i Guba­
ła. Na zastępców wyznaczeni zostali ob. 
Misztal, Rybak i Skrobacki. 

Wypadki • kradzieże 
NADUŻYCIE ALKOHOLU PRZEZ 

SZOFERA ZNOWU PRZYCZYNĄ 
WYPADKU 

I 
żąc im aresztowaniem i poważnymi kon 
sekwencjami za próbę zatrzymania go. 
Niezrażeni tym funkcjonariusze ,zam­
knęli" pijaka do wytrzeźwienia. 

W skład Komisji Rewizyjnej weszli: 
ob. Kabała, Giegurzyński, i Michałow-
ski. · 

W skład Komisji Stypendialnej -
Przepiórkowski, Dratwa Józefa, Pie­
trzak i Grzegdala. 

Wybrana została również Rada Spo­
łeczna w liczbie 35 osób, której prze­
wodniczącym został starosta powiato· 
wy ob. Burzyński. 

Dotychczasowy Zarząd złożył spra­
wozdanie za cały okres swej działalno­
ści - od dnła 24 listopada 1946 r. do 
7 bm. Zaznaczyć należy, że mimo trud 
nych warunków b. Zarząd potrafił zor­
ganizować przy ulicy Sienkiewicza 6 
Powiatową Bursę dla młodzieży płci 
obojga szkół średnich i zawodowych· 

Bursa ta w dniu 7 bm. przekazana 
została oficjalnie Towarzystwu Burs i 
Stypendiów. 

SPRAWCY BÓJKI PRZED SĄDEM 
W czasie zabawy urządzonej przez 

Straż Pożarną we wsi Cekanów gminy 
Krzyżanów, powiatu' piotrkowskiego, 
mieszkańcy tejże wsi: Józef Różycki, 
Stanisław Dukowski i Jan Dukowskł, 
wszczęll awanturę z kontrolerami zaba 
wy, a następnie bójkę, w wyniku której 
silnie pobity Józef Barczak dłuższy 
czas chorował. 

Sprawcy tego zajścia w dniu 8 listo­
pada 1948 r. odpowiadali przed Sądem 
Okręgowym w Piotrkowie, który, po 

rozpoznaniu sprawy i przesłuchaniu 
kilkunastu świadków zajścia, skazał Jó 
zefa Różyckiego, Stanisława Dukow­
skiego i Jana Dukowskiego po sześć 
miesięcy więzienia. 

KARY ZA ODSTĘPSTWO OD Niejednokrotnie już podawaliśmy na 
tym miejscu o wypadkach spowodowa­
nych przez pijanych sz9ferów. W tych 
dniach wydarzył się jeszcze jeden taki 
wypadek, którego ofiarą padł młody 
żołnierz, starszy strzelec Eugeniusz Bis 
z tutejszej jednostki wotskowej. 

Współzawodnictwo 
NARODOWOSCI 

Pracy wśród pocztowców Na wokandzie Sądu Okręgowego '' 
Piotrkowie z udziałem ławników, w 

Jadący bez światła i w stanie pija­
nym kierowca ciągnika Technicznej 
Obsłu~i Rolnictwa Józef Mielczarek 
wpadł na idący ulicą St?.lina pluton 
wojska i zabił na miejscu jednego żoł­
nierza, a drugiego ciężko' poranił. Ran­
nego strzelca Jana Swigonia przewie­
ziono w stanie groźnym do szpitala. 
Kierowcę traktora zatrzymano i odda­
no do dyspozycji władz prokurator­
skich. 

KRADZIEŻ W KOSCIELE 

W niedzielę dnia 7 bm. w gmachu 
Urzędu Pocztowego w Piotrkowie od· 
było się ogólne zebranie pracowników 
poczt i telekomunikacji tutejszego ob­
wodu, w którym udział wzięli przed­
stawiciele Zarządu Okręgowego Związ· 
ków Zawodowych Pracowników Poczt 
i Telekomunikacji w Łodzi oraz nowo­
mianowany dyrektor poczt i telegrafów 
Okręgu Łódzkiego ob. Klimaszewski 

Stefan. dniu 5 listopada 1948 r. znalazł się dal­
Na zebraniu omówiono formy współ szy ciąg spra~. renega.tó.w~ którzy bę­

zawodnictwa pracy i zasady premiowa-, d~c narc:do.wosc1 po.lskleJ 1 o~y~ate~a· 
nia m1 polsk1m1, w czaste okupacJI n1em1ec 

jak wynika ze sprawozdań, w obwol kiej zg~o~ili. sw~ p:zynależność do na· 
dzie piotrkowskim, zarówno w mieście rndowosc1. n1em1~ck1~j. . 
jak i w powiecie we współzawodnictwie Skazan~ zost~l1 m1eszk~n1ec Bełchato 
pracy wzięły udział wszystkie placów- wa, powiatu p1otrkowsk1e~o,. J~n An­
ki pocztowe. Współzawodnictwo podję- szperger, - na. trzy lata wi·ęzlen!~ .~ra~ 
te zostało już dnia 1 października. mteszkancy Piotrkowa: Jan K1sc1nsk1 

' ~·~~~~~~ 

Swietlica w Bursie im. Chrobrego 
- na półtora roku więzienia I pozba­
wienie praw publicznych I obywatel­
skich praw honorowych na dwa Iata, 
Maria Kiścii1ska na trzy la ta więzienia, 
Anna Kiśclńska - na dwa Iata więzie 
nia i utratę praw . publicznych i hono-
1·owych na lat trzy, Stanisława Musz­
wic - na trzy lata więzienia I Stanisła­
wa - Augusta Niewęgłowska - na je­
den rok więzienia. 

W Bursie uczniowskiej przy Gimna-1 z najważniejszymi zagadnieniami doby 
zjum im. Chrobrego założono dzięki ini obecnej. W świe'tlicy znajduje się rów­
cjatywie wychowawcy Bursy tow. Wo- nież nowoczesny aparat radiowy. 
łoszańskiego świetlicę. dla uczni?w, _bo-, Praca ~ształceniowa w świetlicy pro­
gato wyposażoną w pisma, gry 1 dzieła, wadzona Jest przez samych wychowan­
mające za zadanie zapoznać młodzież ków w oparciu o koło szkolne ZMP. 

T.rzej młodociani złodzieje: Kazimierz 
Wojtala (Belzacka 10) oraz Jan i Adam 
Dominiakowie· (Słowackiego 40) doko­
nali włamania do kościoła Panien Do· 
minikanek przy ul. Rycerskiej i skrad­
li puszkę z ofiarami. Sprawców zatrzy­
mano. Potnnik ofiar-okupacji hitlero"7skiej 

stanął na granicy polsko-czechosłowackiej w Łąkach · ARESZTOWANIE A W ANTURNIKOW 
Jan Wionczyk (Karolinowska 25) za· 

czepiał w stanie pijanym przechodniów 
na ulicach. Zaopiekowały się nim wła­
dze M.o. 

Goska Jerzy wywołał po pijanemu 
awanturę w domu przy ulicy Garncar· 
skiej 44. Interwencja Milicji położyła 
kres wyczynom pijaka, który powędro 
wał do aresztu. 

Czesław Krężel, . zamieszkały przy 
Alei 3-go Maja 3 wszczął w stanie 
podchmielonym awanturę z przedsta­
wicielami Władz Bezpieczeństwa, gro-

Mała miejscowość Łąki, położona tuż 

nad granicą polską na Zaolziu, stała się 
terenem wielkiej manifestacji brater­
stwa pclsko-czechosłowackiego. 

Przy tłumnym udziale społeczeń­

stwa, tak polskiegQ j3k i czeskiego oraz 
iicznych delegacji, odsłonięty został 

pomnik ofiar okupacji hitlerow5kiej. 
W wygłoszonych przemówieniach 

podkreślono konie<'zność jak najściślej­
szego współżycia ł współdziałania wszy-

życie sportowe w Piotrkowie 
PIŁKA I KRAWCZYŃSKI POJADĄ Sukces ten należy w pierwszym rzę-

NA OBÓZ INSTRUKTORSKI dzie przypisać samym graczom, którzy 
Poziom drużyny piłki nożnej Ch.Z. wkładają w spotkania klasowe dużo do 

K.S. „Concordia" poprawia się wyraź- brej woli i ambicji. Jak się dowiatluje­
nie. Jak wiadomo, drużyna piotrkow· my, w przyszłym roku dwóch najlep· 
ska stoi w tej chwili na czele tabeli roz- szych graczy „Concordit" Krawczyń­
grywek o mistrzostwo klasy A okręgu ski~g~ i Piłkę wy~yła k~ub na spe~jaln:Y 
łódzkiego. Nie straciła dotąd żadnego oboz instruktorski, gdzie z~poznaJ.ą s1.ę 
punktu i z pozycji tej nie pozwol.i się! z. najnowsz~mi zd?by7zam1 w dz.1edz1-
według zdania zarówno graczy, Jak 1 nie gry ~'! piłkę. n?zną 1 po pawrocte bę­
Zarządu Klubu zepchnąć na gorsze dą mog11 padn1esć formę swych kole-
mlejsce. gów klubowych. (Karb.) 

stkicb narodów słowiańskich. dzieit dzis:ejszy tli nieugaszona Iskra 
„Pamięć dawnych ofiar niech będzie krwawego odwetu. 

dla nns przestrogą - mówił poseł Pri- N a zakończenie podniosłej uroczysto­
bula - przed tymi, którzy świat zalali śc i odegrano hymny: czechosłowacki, 
ogniem pożogi wojennej i u których po polski i radziecki. 

CENTRALA HANDLOWA PRZEMYSŁU CHEMICZNEGO 
WARSZAWA, ul. Foksal 18 

Dostarcza ze składów fabrycznych 
lub własnych: 

płyty uszczelniające bez przekładek 2-20 m/m grubości 

płyty uszczelniające z przekładkami 2-10 m/rn grubości 

skórgumę produkcji krajowej, oraz z importu 4,5 
i 5 rn/m grubości 

węże do wody 0 13 m/m 
węże do piwa 0 32 i 38 m/m 
węże izolacyjne bez przekładek 0 7 do 25 m/m 
węże ciśnieniowe bez przekładek grubościenne 

0 2 do 12 m/m i grubości ścianki 6 do 20 m;ru. 

Instytucje i przedsiębiorstwa państwowe winny zgłaszać 
zapotrzebowania do Biura Sprzedaży Wyrobów Gumo­
wych i Tworzyw Sztucznych w Lodzi ul. Sw. Stanisława 
2, pozostali odbiorcy do terenowo właściwych Oddziałów 
lub Pododdziałów C. H. P. Ch. 

___ ..__ ___ ~---~--
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TEATR!" 
Padstwowy Teatr Wojska Polskiego 

. ul. Jaracza 27 
Dii.ś o godzinie 19.15 popularna komedia 

azeska Jana Drdy pt. „IgraaUi z diabłem". 
We c:;zwa.rtek dnia 11 list.opada. br, na­

stąpi otwarcie nowego teatru w Lodzi 
przy ul. Traugutta 18, w gmachu OKZZ. 
Pierwez;ym · przedstawieniem w Teatrr.e 
„Melodra.m" - tak brzmi nazwa tego tea­
tru - °będ2ie piękne widowisko ludoW'e 
pt. „Gody weselne" w układzie i rety.serii 
Leona Schillera. 

Teatr Kameralny Domu 1'ołnlel'7.& 
. ul. D_aszyńskiego 84 

Dziś o godzinie 19.15 pnedstawienie 
„KADET WINSLOW". 

Państwowy Teatr Powszechny 
ul, 11-go List.opada 21 - teł, 150-86 

Dziś o godzinie 19.15 „Nadzieja" 

TEATR ,.SYRENA" Traugutta 1 
Dziś o godz. 19.30 „ PANI PREZESOWA" 

Teatr „OSA". Zachodnia 43, tel H0-119. 
W dni powszednie o 19,30, w niedziele o 16 

f 19.30 komedia muzyczna p. t. "PEPINA". 
Pracujący 50 proc. zniżki. 

Teatr „lllELODRAM" 
.!'-1· Trugutta 18 (gmach OKZZ) 

Czesi rewanżuiq się w Warszawie 
Polska Środkowa przegrywa 6:10 oddając punkty w wagach: 

. · muszej, piórkowej, półśredniej, półciężkiej i ciężkiej 
Wczoraj wieczorem w ujeżdżalni warszaw­

skiej rozegrany został drugi mecz pięściarski 
pomiędzy reprezentacją pięściarską Czecho­
słowacji a Polski II, występującej pod naz­
wą Polski Srodkowej. Skład naszej reprezen­
tacji różnił się we wszystkich wagach od 
składu poznańskiego. Z pięściarzy tych, któ­
rzy walczyli w niedzielę w Poznaniu walczył 
jedynie Szymura, ale tym razem nie w wadze 
półciężkiej a ciężkiej. 

Skład reprezentacji Czechosłowacji był 
właściwie ten sam co w Poznaniu. Jedyną 

zmianę Czesi dokonali w wadze piórkowej, 
w której zamiast Kelnera walczył tym razem 
Atejcik. Mecz warszawski przyniósł Czechom 
rewanż za porażkę w Poznaniu. Goście od­
nieśli wczoraj zwycięstwo 10:6, zdobywając 
punkty w wagach: muszej, piórkowej, pół­
średniej, półciężkiej i ciężkiej. 

Do niespodzianek wczorajszych należy za­
liczy~ zwycięstwo warszawianina Tyczyńskie­
go nad Muzlayem (CSR), Kazimierczaka nad 
~adkiem (CSR), oraz Kolczyńskiego nad Svar 

• 
l statki 

ką (CSR), który w Poznaniu pokonał Pisar­
ski('~O . 

Do mniej przyjem­
nych niespodzianek 
musimy zaliczy~ poraż 
kę łodzianina Olejnika 
z Krocakiem (CSR) I 
Szymury z Livanskym 
(CSR). 

Wyniki Poszczegól­
nych walk wyglądały 
następująco: 

Waga musza - Maj­
dloch (CSR)· wypunkto 
wał Kasperczaka (Pol­
ska). 

D&is o godz. 19.15 otwarcie teatru Me­
lodram" premierą. widowiska ludoweg0 pt. 
„Gody ~'eselne" w układ:zlie i reżyserii Le-
CJ!la Schillera: Na widowisko składają się poszuku1·ą zaginionego samolotu wiozącego 6 hokeistów 
Plę?me. polskie melodie ludowe i tańce 
zwią.mne. z ludowym obrnędem we.<!ela w Czechosłowacji 

Olejnik 

Waga kogucia - Mu 
zlay (CSR) przegrał na 
nunkty z Tyczyńskim 
(Polska). 

Waga piórkowa 
Atejcik (CSR) zdobył dwa punkty walkowe­
rem wskutek nadwagi Czortka {Polska). W 
walce towarzyskiej wygrał wysoko na pun­
kty Czortek. 

wylronaJ11ll'll słucha~ wydziału operowego PRAGA (obsił. wł.} Opinia sportowa w Ponieważ załodze ;radiotelegraficznej na lot-
PW~Kom.P?zyc.i~ m~~ ~a.dysł~ ' Czeeho.ęłowacji jest żywo mniepokojO'Ila lo- nisku w Croydon nJe udiało s~ę nawiązać po­
wa . , owskń.ego l ~~~~ Si!k:ors~e sem 6 czołowych hokeis.tów, członków ;repre· łączenia z &anwlotem, zaalarmowane zostały rkos1r1ce Bs~~ł· FiJCee~1e.i •. dekorac.ie Ee!lltacyjnej drużyny ozecho&łowaoklej, którzy natychmiast władze angielskie 1 francuskie, 

umy '4 "'"' awa gielskiego. w poniedziałek opuścild< Paryż i do tej pory które przy pomocy samolotów patr-0111.ljących 
OSTATNIE 2 WYST'Jj;PY KALINOWNY I nle przybylli do LondYJllU. Są to: SUbor, Tro rozpoczęły pe>S'Lukiwan1.a zagi!nionej maszy-

W wadze lekkiej - Sadek (CSR) p;zegrał 
na punkty z Kazimierczakiem (Polska). 

W wadze półśredniej - Krocak (CSR) wy 
grał na punkty z Olejnikiem (Polska). W ŁODZI jak, pokorny, Stovik, Ja;rkovsky ~ Svarc. ny. D-0 alkcjl użyte :zostały również bombow 

Ni~kłe Powodz.enie jakim.i cieszyły Jak donosi czeske agencja prarowa CTK, ce brytyj6kie oraz staitki., pełniące sł?użbę na 
się .medaW111e 3 w_eczory p:ieśni8Jl'Sk:ie nOCY 1 hokeiści czechos.łowacey wys.tartowali z lot- kanale La Manche. Do godzny 13-ej dnia· 
~ÓWiD.y, skł01l1llły artystkę do dalllńa w t niska Le Bourget na samolocie francuskim 

W wadze średniej - Svarko (CSR) prze­
grał na punkty z Kolczyńskim (Polska). 

Lodzi. j~ 2 (ostatnie) wYStępy w 90_, w pondedziałek 0 godz. 16128 czasu zachod· dz:siejs.zego nde natrafiono ne ślad zag!nlo-
botę il, ru~zielę 1ą. i 14 bm. o ~. 19.45 n:o-europejskiego. NormaJiny czas trwania nego samolotu francuskiego. Gorączkowe po 

W wadze półciężkiej - Rademacher (CSR) 
wypunktował Archackiego (Polska). 

W wadze ciężkiej - Livansky {CSR) wy­
grał na punkty z Szymurą (Poznań). W saJi F1ilh~~· ~Og'ram cześciowo lotu z Paryża do LondyillJU wynosi 90 minut.1 im1kiwania trwają w dalszym ciągu. 

zmieniony obeJmuJe m. m. smreg piosenek 
i ~ chara.ktervstyC'llllych. Bilety w kasie X X I'· Ie c Ie 
Filha.rmoarii od 10 - 13 i od 16. 
LEONARD CASSINI W FILHARMONII 

W pią.tek, 12 listopada br .. o godz. 19.151 
w ramach koncertu s:vmfoniC'llllego Filhar­
m.ocii wYStą.p~ . znany pdanis.ta brytyjski 
~ Ca.ssiru, odbvwają.cy obecnie 
tournee koocertowe 1>0 Polsce. Artysta za 
mia.st za1oowied'Z.iane111" w a.fi~ch ·Koneer 
tu Chopdna. wykona ST-eTeg utworów solo­
w:vc~ Scrurl.a~ego. Kabalewskiego. Rach­
ma.runowa l mn:vch. Poo;a tym orktiestra Fil 
ha;rmonili ~ejBkie.i Pod dyrekcją. Włodzi­
mie;rza Ormi<:kiego . wykona Allegro Svm­
fomczne K. -Sik.orskiego. V Symfonie Schu­
berta i Taniec słowiański Dworzaka. Kasa 
FiJ.harnionii CZV!lna codziennie od godz 10 
--- 13, zaś w dniu koooertu od 16 do roo­
'()OCZęcia. 

Cześć bilet6w przeznacrona dla członków 
zwią.zków zawodowych. :ro7T>"O'Wadza Wv­
<Wiał Kult.-Oświat. OKZZ 'Traugutta 18). 

HINA 
ADRIA - „Pościg" 

godz. 16, 18, 20, w niedz. 14 
film dozwolony dla młodzieźy 

BAŁTYK - „Zakazane Piosenki" 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzieży. 

BAJKA - ,.Prneczucie" 
godz. 18, 20. w 11.!i.edz. 16 
film r!0zwolon.v dla młon?.ieżv 

GDYNIA - ,.Program aktualności kraj. 
i zagr. Nr 37" 
godz. 11. t2. 13. 16, 17. 18. 19. 20. 21. 

HEL (dla młodzieży) - „Aleksander Matro­
aow" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30, w niedz. 14,30 

MUZA - „Gilda" 
godz. 18, 20 w nfedz. 16 
film niedoowolrnw dla młodzieży 

POLONIA - •. Pieśń tajgi" 
godz, 16, 18.30, 21, w niedz. 13.30 
film dozwolonv dla młodzieży · 

PRZEDWIOSNIE - „Pani Miniver" 
godz, 17.30. 20, w niedz. 15 
film dozwolony od lat 16 

ROBOTNIK - „Cvgańska miłość" 
godz, 16. 18.30, 21, w niedz. 13.30 
film niedozwolony dla młodzieży 

REKORD - ,.Wesoły pensjonat" 
~odz. 18, 20.30, w niedz. 15.30 
film. dozwolony od lat 16 

ROMA - ,.Kwiat miłości" 
godz. 18. 21l. w r.;"dz. 16 
film do:r.wolonv dla mln<faiP.~ 

STYLOWY - .,Siostra lokaja" 
godz. 16.30. 18.30 20.~0. w niedz. 14.30. 
film dozwolonv dla młodzieży 

~WIT - .,Casablai1ca" 
godz. 18. 20. w niedz. 16 
film niedozwolony dla młodzieży 

TĘCZA - ,.Zaka7.ane piosenki'' 
godz. 16.30, 18 30, 20.30, w niedz. 14.30 
film dozwolonv dla mJodzleży 

TATRY - „Dziewczętll. z ooletu" 
godz. 17, 19. 21, w nied7.. 15 
film dozwolony od lat 14 

WISŁA - „Tchórz" 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzieży 

WŁóKNIARZ - „~ony krawat" 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolonv dla młodzieży 

WOLNOSC - .~Pieśń tajgi" 
«<>dz. 15, 17.30, 20, w niedz. 12.30 

1 lllm dozwolony dla mlodzid:v 

---------
Strzelectwa Sportowego 

w Związku Radzieckim . 
W tym roku sport strzelecki w Związku Ra 

dzieckim obchodzi 25-lecie swego istnienia. 
Rok jubileuszowy uczcili strzelcy radzieccy 
wieloma nowymi rekordami ZSRR, z których 
kilka przewyższa oficjalne rekordy świato­
we. Wyniki te świadczą o międzynarodowej 
klasie zawodników i wysokiej jakości broni 
produkcji radzieckiej. 

Na samych tylko tegorocznych mistrzo­
stwach strzeleckich ustanowiono 11 nowych 
rekordów Związku Radzieckiego, a zakończo­
ne ostatnio zawody w Wyborgu przyniosły ich 
dalszą poprawę. Dwukrotnie lepszy wynik od 
rekordów światowych uzyskał strzelec lenin­
gradzki Dołgoborodow. W strzelaniu z pozy­
cji leżącej na 300 m osiągnął on 194 pkt. na 
200 możliwych. Wynik ten przewyższa ofi· 

cjalny rekord świata o 6 pkt Drugi rekord 
ustanowił Dołgoborodow w strzelaniu z 3-ch 
pozycji wynikiem 541 pkt. (pozycja stojąca -
161 pkt., klęcząca - 186 pkt., leżąca - 194 
pkt.). Oficjalny rekord świata w tej konkuren 
cji należy do Fina Ravena i wynosi 530 pkt. 
Dołgoborodow wchodził również w skład dru 
żyny „Dynamo", która uzyskała w strzelaniu 
z 3-ch pozycji 2.618 pkt., co przewyższa re­
kord światowy, należący do reprezentacji 
Szwajcarii, o 11 pkt. 
Rekordzistą ZSRR w strzelaniu na 300 m z 

pozycji klęczącej (karabin wojskowy) jest 
Igutow. Jego wynik - 187 pkt. przewyższa o 
2 pkt. oficjalny rekord światowy. Wynik le­
pszy od rekordu świata uzyskał również Kup 
ko. Strzelając na 300 m z karabinu krajowej 

produkcji - Kupko uzyskał 371 pkt. na 400 
możliwych, co jest wynikiem o 4 pkt. lepszym 
od rekordu świata, należącego do Zimmerma 
na (Szwajcaria). 

Oprócz tego w kilku konkurencjach wy­
równano rekordy światowe. 

Tabelka kl. A 
W uzupełnieniu podanych wyników o mistrzo 

stwo kl. .A. podajemy notatkę z 'l'omaszown, 
gdzie Lechia pokonała kolejarzy z Koluszek w 
stosunku 3:1 (3:0). 

1. 
2. 

pkt. 
8 
6 

st. br. 
10:2 
14:6 

Ił' oczeldaoniu no naróz... 3
· 

LqżwiarZe na§i t 
Concordia 
Włókniarz 
Lechia 
Boruta 
TUR 

gier 
4 
4 
4 
4 
4 
4 
4 

6 
6 

9:6 
8:7 
6:3 
7:7 
6:14 
4:10 
4:8 
5:10 

ZZK l.ódt 
LKS 

5 
3 
3 

też nie zasypiajq gruszek w popiele ~: ZZK Koluszki 
Zjednoczone 
Tomaszowianka 

4 
4 
4 

2 
1 

Wczoraj donosiliśmy o losowaniu tegorocz- W okresie grudnia i stycznia przewiduje się 10. 
nych rozgrywek o mistrzostwo ligi hokejowej, zorganizowanie obozów szkoleniowych dla in 
dzisiaj informujemy Czytelników o planach struktorów, sędziów i zawodników. W związ­
naszych łyżwiarzy w związku ze zbliżającą ku z obozami PZŁ preliminuje sumę 800 tys. Liąa w CSR 
się zimą. zł. 

Odbyte walne zgromadzenie Polskiego Mistrzostwa Polski w jeździe figurowej I . „Sparta" nadal 
na czele Związku Łyżwiarskiego wybrało nowe wła- szybkiej zorganizowane będą w pierwszej po 

dze w składzie: prezes Kłopotowski, wicepre- łowie stycznia w Zakopanem. 
zesi: Kalbarczyk i Chrzanowski, sekretarz Niezależnie od akcji szkoleniowej w Zako- PRAGA (obsł. wł.) W tabeli rozgrywek 
Bursche-Linder, skarbnik Uleniewski. Prze- panem nowe władze PZŁ przewidują zorga- piłkarskich Ligi czechosłowackiej za~, 
wodniczący poszczególnych komisji zostali: nizowanie kursów szkoleniowych dla młodzie po ostatnich spQtkaniach pewne zmdany. 
komisja sędziowska - Grabowski, komisja ży w całym kraju oraz utworzenie odpowied Laeder tabeli - „Slavia" (Praga) doznał 
dyscyplinarna - mjr Noskiewicz, komisja re nich ślizgawek, które by zachęciły młodzież n ieoczekiwanej porażki w Pilznie z rniejsco­
wizyjna - mjr Goebel. do uprawiania łyżwiarstwa. wą „Victorią" w stosunku 3:4 I spadł na dru 
Ośrodek Szkoleniowy, nowy zarząd posta- .Nowe .władze \;--szczę~Y.,~tarania o u~yska- gie miejsce, oddaiąc prowadzenie praskiej 

nowił zorganizować w Zakopanem, zaś w me „Dol.my SzwaJ.carsk1ei w ?Tarsz11:w1e, sta „Sparcie", która w ostatn im meczu pokona· 
Warszawie wybudować tor do jazdy szybkiej nowiącei. "".'łasn?śc Warszawskiego 1owarzy-1 ła wysoko ,Povazką Bystricą" w stosunku 
długości 333 m. stwa Łyzw1arsk1ego. 8: 2. 

Co pisze prasa czeska 
„Sparta" prowadzi obecnie w tabeli, maj~c 

w 9 grach - 13 pkt. przed „Slavią" 8 
gier - 11 pkt. Dalsze miejsca zajmują: 3) 
„Bohamins" 9 gier, 11 pkt., 4) „Victoria" -
8 gier, 11 Pkt., 5) „Trnava" - 9 gier 11 pkt. 
Koniec tabelń stanowią: 12) „Povaz.sika By­
st-rica" 5 pkt., 13) ,,Kladno" - 4 pkt. i lł) 
„Zbrojovka" (ZidenicE>) 4 pkt. 

o porażce swych pięściarzy w Poznaniu 
Komentując wynik międzynarodowego 

meczu bokserskiego Polska - Czechosłowa­
cja w Poznaniu. n "ektóre dzienniki czeskie 
stwierdzają, iż niekorzystny dla reprezentacji 
czechosłowack.iej wynik jest dziełem pol­
skich ~dziów, którzy skrzywdzili szczególnie 
ogromnie Majdlocha i Livaru.ky'ego. 

Dzien:rJk „Rude Prawo" stwierdza nato· 
miast, że winę za klęskę poznańską ponoszą 
nie sędziowie, ale te czechosłowackie władze 
sportowe, które spełniając życzenia jedno· 
stek, ustalały skład reprezentacji bokser­
skiej. 

„Przed meczem Polska - Czechosłowacja 
- pisze dziennik - zwracaliśmy uwagę na 
fakt, iż do Poznania wyjechała reprezen~a-

cja o wiele gorsza od tej, jaką zdolni jesteś Z k 1• p Z p N 
my wystawić, Wyruik niedzielllly potwierdził I za u IS • • • -u 
w całej pełni słuszność naszych uwag. Opi- Polski Związek Piłki Nożnej we Francji 
niia sportowa w Czechosłowacji posiada peł- nadesłał do PZPN-u pismo, w którym ipropo 

prawo zapytać kto i jaki ma cel w tym nuje przysłanie swojej. reprezentacji j~szcze 
ne ' . , . . ' w tym roku do Pol,;ki. Wobec spóźn:onej 
aby w podobny sposób narazac dobre imię pQry PZPN odmówił, zapraszając polskich 
ruie tylko sportu bokseI'Slkiego, ale całego piłkarzy z Francji w maju 1949 r. 
naszego SpQrtu w ogóle?". 

Ił PIWO-to płynny chleb~ 
... 

Odpowiedzi Reda~cji 
Za pozdrowienia dla R&dakcji nadesłaM 

z kursu -dla instruktorów pięściarskich z Ka 
towic, przez naszych popularnych mistrzów 
pięści: Cegielskiiego, Gancavka Kamińskiego 

Pisarskiego - serdecznie w-'.ie1tu.ielll.1'. 

• 


